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P* Frez. Bzpitej w Poznaniu.
Lwów, 19 lutom..

Po powrocie ze Sądu apelacyj ego 
o Z mku Pan Prezydent wypoczął 

'przez chwilę, po z tn udał się z wizytą 
do ks. Prymasa u którego zabawił 
blisko godzinę. Po przyjęciu na audjen- 
ct* przedstawicieli tymczasowego komi­
tetu wy sta x y powszechnej mającej się 
odbyć w Poznaniu w r. 1 29  Pan 
Prezydent spożył w otoczeniu rodziny 
i domu cywilnego obiad. O godz 2 )  30  
przybył Pan I rezydent wraz z otocze­
niem do Teatru Wi lkiego na przed­
stawienie opery W alewskiego „Pomsta 
<3ontkowa“. pan Prezydent ukazał s ę  
w czasie przerwy w loży. W tej chwili 
or iestra odegrała hymn narodowy a 
publiczność urządziła Panu Prezydento­
wi serdeczną owację Wysłuchawszy Ii. 
aktu opery Pan Prezydent powrócił do 
Zamku i był obecny przez dłuższy czas 
na wydanym przez siebie raucie. O 
gromnz s lony recepcyjne zaledwie 
mogły pomieścić uczestników, których 
liczba dochodziła do 2 .000 . Przybył 
m. i. ks. Prymas Hlond i (toczenie 
Prezydenta. Bardzo licznie było repre­
zentowane ziemiaństwo wielkopolskie 
oraz wszystkie sfery miasta Poznania. 
Przy dźwiękach dw ó.h orkiestr wojsko­
wych przyjęcie przeciągnęło się do póź­
nej nocy. Pan Prezydent opuścił sale 
ccepc. jtte przed północą \ udał się na 

specjalne zaproszenie na bal koła r l-  
n ków przy Uniwersytecie poznańskim 
wydany w sali bazarowej, poczem po­
wrócił do swoich apartamentów na 
spoczynek.

O godz. 13 Pan Prezydent w:az 
z Ministrami oraz członkami domu cy­
wilnego i świtą wojskową był podej­
mowany w apartamentach Województwa 
śniadan em, wydąggm na 3ego cześć 
przez Woj wodę Bnińskiego.

Drogi dziej pobyło.
W drugim dniu pobytu swego w 

Poznaniu, Pan Prezydent Rzeczypospo­
litej udał się o godz. 9 ‘30 w towa­
rzystwie Minist a Niezabytowskiego, 
podsekretarza stanu w Ministerstwie 
s - W. gen Konarzewskiego, oraz swej 
SWI y na zwiedzenie fabryki aeropla­
nów „Samolot" w Ławicy pod Pozna­
niem. Pan Prezydent ob awiając sz .ze-  
2°!ne zainteresowanie techniczną stro-

proc*ukcji samolotów, zadawał szcze­
gółowe pytania, na które otrzymywał 
wyczerpujące odpowiedzi od kierowni­
ków technicznych poszczególnych dzia­
łów. W czasie zwiedzania głosiła się 
do Pana Prezydenta delegacja praco­
wników zatrudniony h w fabryce z 
Prośbą w imieniu ogółu zat udnionych
0 wydatniejsze poparcie ze strony rzą­
du fabryki „Samolot" przez skierowa­
n e  większej ilości zamówień, co p o ­
zwoliłoby na zatrudnienie znaczn j ilo- 
Sc' bezrobotnych. Dziś niestety praca 
we fabryce odbywa się tylko 4  dni w  
tygodniu. Pan Prezydent życzliwie ra­
czył wysłuchać przedstawione życzenia
1 Przyrzekł potraktować jak najprzy- 
cbylniej przedstawione postulaty w p o­
rozumieniu z iządem, w ramach mo- 
^ ‘wości budżetowych Następnie Pan 
^rezydent udał s ę do stacjonowanego 

 ̂ Ławicy 3 p. lotniczego, gdzie zwie-
koszary i hangaiy tegoż pułku.

Min. Zaleski o incydencie polsko-niem.
Lwów, 19 luicgo.

Min. Zaleski udzielił prasie nastę­
pujących w yjaśnień:

Okoliczności, w  jakich doszło do 
przerwania rokowań gospodarczych 
polsko-niemieckicl^ prowadzonych ml 
dwóch lat w Berlinie. są ostatecznie 
już znane. Stanowisko zajęte przez, 
rząd polski w tej sprawie zostało lak 
wyraźnie i jasno określone, iż nie mo­
że chyba istnieć najmniejsza nieja­
sność co do naszej linji postępowania 
lub naszych zamiarów. Dlatego więc 
nie potrzebując zagłębiać się w sz.ez.o 
góly dyskusji,  pragnę tylko w kilku 
słowach w skazać na zasadnicze punk- 
ty i przedstawić moją ocenę sytuacji. 
Nic chce bynajmniej szukać przyczyn 
i pobudek, dla których obecny rząd 
niemiecki zdecydował się na przerw a­
nie rokowali, wysuwając jako motyw 
nieprzedłużenie przez władze polskie 
pozwoleniu na pobyt na tery lor jum 
Rzplitej Polskiej czterem funkcjona­
riuszom koleji śląsko-dąbrowskiej. Co 
do samego postępowania w tym w y ­
padku władz, pmskieb, niezbicie u d o ­
wodniliśmy, że było ono z pnnktn w i­
dzenia prawnego zupełnie uzasadnio­
ne i że pozalem nie mogło być mowy 
o nieliczeniu sic z. in teresami gospo­
darczym i samego Tow arzystwa, p o ­
nieważ zarządzenia te zostały  za jego 
wiedzą i zgodą wydane.

Stwierdzić należy, że decyzja rzą­
du Rzeszy zaskoczyła najzupełniej za­
równo naszą delegację w Berlinie w 
toku jej normalnych prac komisyj­
nych, które, nawiasem mówiąc —  w 
ostatnich czasach, zwłaszcza, o ile 
chodzi o up raw n ien ia  osób fizycznych, 
w ykazyw ały  pewno zbliżenie poglą­
dów obu stron, jak i sam rząd polski.

Nie chcę się rozwodzić nad różni­
cą, jaka istnieje między zaw iesze­
niem, przerwaniem i zerwaniem roko­
wań. Chodzi w danym  wypadku w ię ­
cej o rzecz samą, niż o grę słów . Z 
faktu zawieszenia rokowań bez okre­
ślonego term inu rząd polski nie móg! 
oczywiście wyciągnąć innego wnio­
sku. niż odwołanie swej delegacji z 
Berlina. Ani dla względów budżeto­
wych, ani s łużbowych nie było do p o ­
myślenia, by członkowie delegacji 
przebywali w dalszym ciągu w Berli 
nie bez zatrudnienia. Muszę zatem  
sprostować twierdzenia, które się poja­
w iły po stronie niemieckiej, jakoby 
wyjazd naszej delegacji był niespo­
dzianką i żeby by! interpretowany ja ­
ko chęć z. naszej strony zerwania, r o ­
kowań. Było to r.iezem ianem , jak o 
czyw istą konsekwencją, wynikającą z 
zajętego przez rząd Bzeszy s tanow i­
ska. Zawieszając rokowania, rząd n ie ­
miecki w ysunął równocześnie poślu­
bił, by przed ich wznowieniem u s ta ­
lone zostały w drodze dyploniaiycznej 
między obu państw am i zasady, które- 
by obowiązywać miały w kwestii w y­
dalali. Odnośnie do powyższych pro­
pozycji zaznaczyć należy, że w ysunię­
cie podobnego w arunku  jako ./jueslion 
prcalable" w toku rokowań handlo­
wych. które norm ują również up raw ­
nienia jednej strony na terytorjum 
drugiej, jest niew łaściw e.

Roza tern rozważając sprawę z 
punktu widzenia merytorycznego, w y ­
jaśnić trzeba, że kwest jo wydalali o- 
gólme uznaw ane są jako należące do 
ustawodawstwa wewnętrznego danego 
państwa. Nasze ustawodawstwo oka­
zało się w porównaniu z niomieckiem 
bardziej liberalnem w tej dziedzinie i 
nie może być narażone na zarzut, iż 
odbiega w jakimkolwiek punkcie od 
norm zachodnio-europejskich. Zresztą 
Rolska nie posiada ani jednego prece­
densu podobnego traktatu z któremkol- 
wick z państw związanych, z nią u- 
kladem handlowym.

Jestem przeświadczony, że o ile 
rządy polski i niemiecki, uregulują 
sprawę wjazdu, pobytu i osiedlenia w 
ramach traktatu handlowego, znajdą 
u obywateli obu stron dostateczne pod 
stawy do swobodnego rozwijania swo­
ich interesów gospodarczych na tery- 
lorjum drugiego państw a.

Nie godząc się na propozycję trak­
tatowego za ła tw ien ia  kwestji w ydalać ,  
rząd polski dał równocześnie wyraz 
swej gotowości podjęcia każdej chw ili 
dalszych pertraktacji nad całokształ­
tem zagadnień gospodarczych. Należy 
lulaj nadmienić, iż strona niemiecka 
m • p rzes taw ała  kłaść głównego nac i­
ek.. w loku rokowań na uprzednie 
dojście do porozumienia w zasadn i­
czych punklaeh w komisji dla osób fi­
zycznych i p raw nych . uzależniając 
od powyższego posunięcie się naprzód 
prac komisji taryfowo-celnej. O ile 
p rzy  w znow ieniu  rokowań w przy­
szłości ma zaistnieć możność ich spie­
sznego sfinalizowania, co niezawodnie 
leży w dobrze zrozumianym interesie 
obu stron, byłoby celowe, by prace 
nad  traktatem przybrały iormę cał­
kiem pozytywną i konkretną przez u- 
przednie nakreślenie i przyjęcie w  o- 
gólnych zarysach zasad w najważniej 
szych materjach traktatowych zarów­
no vv dziedzinie celnej jak i w dziedzi­
nie upraw nień  osób fizycznych i p ra ­
wnych, a na których to zasadach zo­
stałby oparty traktat.

Nie jestem w  s tanie przewidzieć 
dzisiaj, jaki dalszy obrót przybiorą 
powyższe sprawy, choćby dla tej pro­
stej p rzyczyny, że p rzerw a w rokowa­
niach została nie przez nas spowodo­
waną, i dlatego oczekiwać musimy 
propozycji ze strony niemieckiej. S ta ­
nowisko rządu polskiego jest, jak P a­
nowie z powyższego widzicie, całkiem  
rzeczowe, pozbawione wszelkich ele­
m entów  ubocznych, nie mających nic 
wspólnych z uregulowaniem samych 
kwestji gospodarczych. W ytyczną dla 
nas jest chęć polepszenia stosunków  
polsko-niem ieckich, do czego w na- 
szem m niem aniu  prowadzić może w 
pierwszym rzędzie porozumienie go­
spodarcze. Jeżeli w lej dziedzinie po­
wstał obecnie kryzys, nie należy gc 
uogólniać, przenosząc go na cało­
kształt stosunków polsko-niemieckich  
Rząd polski z przerwania rokowań 
handlowych nie wyciąga konsekwen­
cji ani politycznych, ani gospodar­
czych i po sprecyzowaniu swego s ta ­
nowiska odnośnie do tego zagadnienia 
oczekiwać będzie z całym spokojem 
dalszego rozwoju tego problemu.

Fos. Rauscher u M raafta 
Piłsudskiego.

L w ó w ,  Rl lutego.
P. Pfezes Rady Min. Marszałek Pił­

sudski w godzinach pop: łudniowych, 
przyjął wczoraj na audiencji posł* 
niemieckiego w Warszawie p. Rau- 
schera. Poseł Rauscher zamierzą 
wszcząć rozmowę w sprawie nawią­
zania przerwanych w ostatnich dniach 
przez stronę niemiecką rokowań o za­
warcie traktatu handlowego. Jednak­
że p. Rauscher w całej polni podtrzy­
muje onogdajszą propozycję rządu nie­
mieckiego, aby sprawni osiedlania się 
osób fizycznych została od całokształ­
tu rokowań wyodrębniona.

Jak sic dowiadujemy, rząd polski 
wszelkie lego rodzaju propozycje 
uchyla, dając równocześnie wyraz go­
towości podjęcia w każdej chw ili per­
traktacji nad całokształtem  życia go­
spodarczego o ile ze strony rządu nie­
mieckiego złożone zostaną rządowi poi 
skiemn odpowiednie propozycje

Pmoflaljii.
L w ó w ,  1!) lutego .

—  W zdrowiu Wiceprem. Bartla na­
stąpiła znaczna poprawa i prawdo­
podobnie już jutro p. wiceprem. wró­
ci do normalnej pracy

Fiołki
L w ó w ,  19 lutego .

Polska Ag. Telegraficzna u po waś­
niona jest do stwierdzenia, że wiado­
mość, jaka ukazała się w ..Gazecie Po­
ranne j W arszaw skiej’ 1(5. hm. o dym i­
sji ministra skarbu Czechowicza nie 
odpowiada prawdzie.

----------—o----- -------

Z sejm. Komisji woj
Lwów, 19 lutego.

W S e j m i e  o b r a d o w a ł a  k o m is j a  w o j s k o ­

wa w epruwiiie ustawy o poborze rekruta Ml 
i .  1927. Reifejiatii w tej sproiwffe iwyg&eSł pon
sol M ąc/ .yń sk i  (Cli.  Ai.i.

Po refemacSte wyiwfląizałia się diynfasja. w; 
k ł ó m j  portuiazono cały sKeieB zaBadtottafi do­
tycząc yrlh ohowfążku słutżlby wogstoowsd- 
■Wyjaśnień w tych apraiwaicti udzW i pnzedl 
stiawiteie*] M. S. Wojsfo. ppuffln PetrażyeksL 
Daflsze  n h r w i y  komisji: ocieocizmo db p r a f ?  
azłqj śrtMflby.

------------o----------- -
j

Ustawy samorządowe.
L w ó w ,  19 lutego.

W s p r a w i e  u s l a w  s a m o r zą d ,  z lo ż y l  jj.

K ie r n ik  taftanSetm Kiaisfa dśwfilaiiJazieTMile, w  
któnetoi p o l e m i z u j e  z  wtyiwcltenii utMeftoaą- 
mii tteitemmiilkaMzioim omiegdaij p r z e z  p r e z e s a  
sejoitowej tcotolilgj? admiim:. p .  P o t k a  ( W y z w . )  
P. KlPeirmfflk ziaępnaectzia, jateoby Jdhubom s e j ­
m o w y m  poctaio dlo wiiadiDJnioŚdi papraw fei
n/ądrAYe d o  151. c z y t a n i a  u s t a w  n a m o cz  ja­
dowych, onaiz stwiandlza', że Piast nie Zgła­
sza! akceptu dc porozumienia -zwartego
przez stronnictwa w sprawie ustawodaw­
stwa samorządowego. Klub Pasta wypr-, 
wuaidia sdę za ta lk iem i  u s taw au i i i  samorządu-* 
we mii, które odtpoiwaadają im te rosom paffjy 
stwewym i narodowym.

------------o------------
,1 j
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Co dzień niesie! Drogie miasta.Zaufanie do Pjls&i rośnie.
Lwów, :L9 lu te g o .

Kurs i obroty obligacyj polskich poży­
czek państw. na rynku nowujskim ksz ta ł tu ­
ją  się nadzwyczaj  pomyślnie . Zjawisko lo 
Świadczy o •wtztmcżtanem zatoteireso wanto
» ię  n a  r y n k a c h  a m e r y k a ń s k i c h  p o i s k i e m i  pa  
Jńeralma jwaWtoBciol wamH, qq ułatwić rum 
ajoże w  pnzyHaZaścS ziajcSągnliięcffie ■wdękisaeg 
puży całki zi&aiBDtoinieij.

------------o------------

Ziazd PcIadóB zagrań.
Lwów, 19  lu t e g o .

W i e l k i e  z a i n t e r e s o w a n i e  w y w o ł u j e  s p r a ­

w a  z a p o w i e d z i a n e g o  z j a z d u  P o l a k ó w  z ag r .  

fctóry jjesfli cnsaioteoiwiawy pnzjeB ztwiiąiadk o- 
toomiy ikrnessów aatóhiodWScIh i  pmziez Tow. I 
WielkS to . MitókaJeiwiiaaa). ZjalzKi itoa ma być j 
gŁe^amy przez emigrację polską w Ame- 
łTca oraz przedstawicieli ludności polskiej 
IWmBefsizikfałycih wi aniniytlhl jpiaiisfrwiacih auno- 
|«ijsikiWi, a praejdlawBzyBMem w są̂ iejdiniilaj 
tRptejS, Njiemcziecihl, Gzeiciniafóii id .  Zjazd byl 
®Dl6nwoifinfi)e pnoSetotowateyi mia daileB 3. majai,
ST OsbarttnlDeg dhrw® a eafago stsetoegu jmzy- 
ttsytĄ mi to. maJBury poffitycizznieij termin zja- 
łd a  został odroczony na miesiąc sierpień.

F. ii. 0.
Lwów, | o  iu lngu .

W PKO. odbyła s ę konf. z przed­
stawicielam i prasy, w czasie któioj j>. 

.prezes Schmid przedstawił, że wyniki 
działalności P. K. O. slwdo.rdahjii. że 
rok ubiegły przyniósł blisko 100 proc. 
wzrost wkładów czekowych i oszczę­
dnościowych, co należy zaw dzięczać  
ogólnej poprawie stosunków iirtanso- : 
w ych w państwie oraz poprawie sto­
sunków gospodarczych. Holc uh. w y­
kazał'.  zwiększeniu sio d z i a n in  ości 
P . K. ()., zwiększenie liczby wkładów 
oraz zmniejszeniu się kosztów haiudlo- 
wyc.ii nurty tur. ji. które w uii. la tach 
stanowiły  bardzo wysokie pozycje. 
W ynoszą one w r. mb 8 proc. w sto­
sunku do sum y bilansowej, podczas 
gdy w  r. 1925 w ynosiły  7.fi procent. 
W kłady P. K. O. lokow ane są. w pa­
pierach wartościowych, komunalnych  
i  listach zastawnych, .przyczyni PKO. 
w  ten sposób popiera rozwój zan iedba­
nego u nas  kredytu dtugotimmiinuwogo. 
Program działa lności po dokonanej 
organizacji instytucji i usta leniu  ■ wy- 
tyczmych należy uważać z.a skończo­
ny. przez co zostało s tworzone dalsze 
podstawy rozwoju instytucji. Od mie­
siąca  lipo a 1 9 2 6  i1, następuje zm iana 
bardzo w idoczna. PKO. posiada. W
swoim  m a j ą t k u  2 1  d o m ó w .

------------o---------- i-

Naruszenie polskiej granic;.
L w ó w ,  19 iutegu. j

Z Gdańska donoszą o fakcie bezp śred 
niego pogwałcenia naszej granicy. Kil­
ka dni tem a oddział wojsk niem iec­
kich w pełnem uzbrojeniu odbywający 
ćw iczenia nad polską granicą, w w io­
sce Rodzone (zam ieszkałej przez Niem  
ców) zatrzym ał się na kilknnastosni- j 
nutowy odpoczynek. Zaznaczyć nale- | 
ży, że według um owy polsko-niem iec­
kiej w szelkie ćw iczenia wojskowe mu­
szą być zgłoszone na 24 godzin przed­
tem n starosty pogranicznego. Nato­
m iast w tym  wypadku nie wolno była 
zbliżać się oddziałom uzbrojonym do 
granicy na odległość mniejszą niż 500 
metrów.

Lwów, 19 lutego.
Z wydawnictw Kominternu widać w

szeregu wypadików zm niejszenie się 
wpływu partji kom unistycznych w  
państwach kapitalistycznych. Najbar­
dziej rażące zmniejszenie się liczby 
kom unistów  wykazują  St. Zjednoczo­
ne, gdzie cyfra członków partj i  -komu­
nistycznej spadla z 35 tys. w  roku 
1919 do 6 tys. obecnie.

Administracja „Gazety Lwowskiej" 
przyjmuje ogłoszenia tylko przy równo- 
c z e s n s m  złożeniu gotówki.

Sobota, 19 lutego. Rz. kat. Konra­
da pust. Gr. kat. W ukoła.

Nied iela, 20 lutego. Rz. kat. Mię-
so p u s tn j. — Rz. kat O obłud, synie.

----------------o----------------
T E A T R  W I E L K I .

S o b o la ,  19 b m .  o 3 .3 0  pupo! .  . .M a z e p a " ,  
c e n y  n a j n i ż s z e  p o p o ł u d n i o w e .

S o b o l a ,  19 Inn .  o 7 .90  w i e r z .  „ R a d o ś ć  
K o c h a n i a " .

N i e d z i e l a ,  91). b m .  o 3 pop .  ,,K re d o w e  
K o lo " ,  c e n y  z n i ż o n e  popod.

N i e d z i e l a ,  'JO. b m .  u 7.91) w i e r z .  , ,K s i ę ­
ż n a  C y r k u " .

T E A T R  N O W O Ś C I .
S o b o l a .  19 b o i .  o 3.3(1 p o p o l .  „ O r t ó w " .
S o b o l a .  19 b m .  w i e r z ,  w y s t ę p  T e a t r u  

Q i i i~ P ro -O i io "  „A t y m c z a s e m  p o d  łó ż ­
k i e m . . . "

N i e d z i e l a ,  20 .  Inn .  o 3  p o p .  „(Ju.i.-1'ro- 
O u o "  . .K a ru z e la . " .

N i e d z i e l a ,  20. b m .  o 8 wię r .z .  , , 0 u i -  
i k o - U i i o "  ,.A t y m c z a s e m  p o d  ł ó ż k i e m " .

T E A T R  M AŁY.
S o b o la  o  7 .3 0  P o ż o i m a i i i y  w y s l ę p  Ahl- 

i yi i ( I ron io .
N i e d z i e l a  o {, p o p o l .  . . .M ecenas  l io lb e c  

! i jo go  m ą ż "  <-eoy p o p u l a r n e ) .
N i e d z i e l a  o 7 .3 0  . . ( Idy  k o b i e i a  z a p r a ­

g n ie " .  o------------
T e a t r  W i e l k i  W i e c  z - O 7 .30  n a j n o w ­

s za ,  ś w i e l l i a  s z l l i k a  g ło ś n e g o  a u t o r a  f r a n ­
c u s k ie g o ,  I.. W r n e u i l l r a  [ . R a d o ś ć  k o c h a ­
n i a " .  w y s ł a w i o n a  na n a s z e j  s c e n i e  z w i e l ­
k i m  p r z e p y c h e m ,  z p o .  i l a l s k ą  i / .y lc c k ie . i  
w  m l a c h  e z o l o w  ycli.

J u t r o  , w  n i e d z i e l ę ,  20.  b m .  n goi Iz 3 
p o p o ł u d n i u ,  po c e n a c h  z n a c / r . i e  z n i ż o n y c h  
—  d a | e  T e a l r  W ie lk i  n a  l i c z n e  ż ą d a n i a  
o t ib l i c z i io ś c i .  p r z e p i ę k n y ,  e g z o i y e z n y  d r a -  
n m l  K l a b u n d a  „ K r e d o w e  k o lo "  /. pp .  K o­
z i ń s k ą ,  D o b r o w o l s k i m  i r e ż y s e r e m  s z t u k i ,  
Z y t e c k i m  w  g ł ó w n y c h  r o l a c h .  —  W i e d n ­
i e m  o gmJz.  7.311 . .K s i ę ż n ic z k a ,  c y r k ó w -  
k a "  z p .  G r a b o w s k ą  w  p a r t j i  t y t u ł o w e j .

W i e c z ó r  t a n e c z n y  M a r y l i  G r e m o .  P r z y ­
p o m i n a m y .  że  d z i ś ,  ij. w  s o b o ię ,  o goi Iz. 
7.3,0 o d b ę d z i e  s ię  w T e a t r z e '  M a ł y m  p o ­
ż e g n a l n y  w y s t ę p  M a r y l i  G re n iu ,  l t e s z i a  
b i l e l ó w  do  n a b y c i a  w  b i u r z e  . . O r b i s ' ,  w i e  
■--trem p r z y  k a s i e  T e a t r u  M a le u w-----------_o------------

Z ż y c i a  K o m i t e t u  o b c h o d u  I m i e n i a  
M a r s z a l k a  P i ł s u d s k i e g o .  W n i e d z i e l ę ,  d n i a  
27  lu t e g o  o gndz .  10 r a n o  w s a l i  p o s i e ­
d z e ń  M a g i s t r a t u  n). I . w o w a  w  r a t u s z u  m lby  
i l / i c  s ię  p l e n a r n e  z e b r a n i e  S e k c j i  o r g a n i z a ­
c y jn e j .  S i e r z e l o e k i e j  i p r a s o w e j  K o m i t e t u  

o b c h o d u  ( m i e n i u  M a r s z a l k a  P i ł s u d s k i e  
go. Z a p r o s z e n i a  w y s i a n o  O b e c n o ś ć  w s z y s l -

(harun s o w .  z w i ą z k ó w  z a w ó d ,  ,,'l'rud", 

psaąc o ana/shuajiaicih patatująaydh po waiiajeh 
u ta za  w ton bardzo pesymistyczny. Wo- 
jmnie adantmy tnalsBrfoliE&y Hudlnoiść baidzo nio- 
pewnie. Da/je sfiję ziaarwaiżyć tnandizio wielie 
wypaidców gromadzenia większych zapa­
sów żywności. Racih. tandlllawy — po®a za­
kresem spraw żwnotśetowych — zmniej­
szył się bardzo wydatnie.   (\ ■

Chiny na w iiM n .
L w ó w ,  19 lutego.  

Chińska półofic. agencja prasowa o- 
giasza zaprzeczenie wiadomości o zer­
waniu rokowań m iędzy 0 ‘Malym a 
m inistrem spraw zagr. rządu kantoń- 
skiego Czenem. Komunikat,  ajencji za­
przecza dalej, że Czen jest obecnie go­
lów podpisać układ w  sprawie konce­
sji angielskiej w  Hankon. Rząd nacjo­
nalis tyczny  uw aża,  żc ostatnie oświad 
czenie Chamberlaina stwarza podsta­
wę dc kontynuowania rokowań.

Kurs dla Mpiwców wiroM
ŁwÓW, 19 Imi-tfo.

Izba handlowa i przem ysłowa we
Lwowie rozpoczyna w swej koncesjo­
nowanej szkole kierowców samoclio- 

• dowycli dnia. 7. marca br. 3 - m iesłę-

D o B r z e ż a ń c z y k ó w .  D n i a  3. k w i e t n i a  
b r .  o p u ś c i  p r a s ę  . J e d n o d n i ó w k a  A k a d e m i ­
c k a  p.  t. „ B r z ę k a n y " ,  w y d a n a  p r z e z  P o l ­
s k i e  A k a d e m i c k i e  K o lo  B r z e ż a ń c z y k ó w  w e  
L w o w i e .  J e d n o d n i ó w k a  z a w i e r a ć  B ęd z ie  
h i s t o r i ę  m i a s t a  B rz e ż n i ) ,  oraz,  o p i s y  m i ­
n i o n e g o  i o b e c n e g o  s t a n u  k u l t u r a l n e g o  
n a s z e g o  g r o d u .  O b o k  s z e r e g u  a r t y k u ł ó w ,  
z a w i e r a ć  b ę d z i e  p o w y ż s z a  J e d n o d n i ó w k a  
a n k i e t ę  n a  t e m a t :  ...Moje n a j p r z y j e m n i e j ­
s z e  c h w i l e ,  s p ę d z o n e  w B r z e ż a n a c h " !  —- 
S e k c j a  W y d a w n i c z a  I ’. A. K o la  B r z e ż a ń ­
c z y k ó w  z a p r a s z a  w s z y s t k i c h ,  k t ó r z y  
m ie l i  k i e d y k o l w i e k  b l i ż s z ą  . s t y c z n o ś ć  z 
J l r z e ż a n a m i  do  w z i ę c i a  u d z i a ł u  w  a n k i e ­
c ie ,  n a d s y ł a j ą c  o d p o w i e d z i  n a  w y m i e n i o ­
n y  l e m a t .  W  n a j b l i ż s z y c h  d n i a c h  z o s t a n ą  
r o z e s ł a n e  z a p r o s z e n i a  i n d y w i d u a l n e .  P o ­
n i e w a ż  n i e  j e s t e ś m y  w  s t a n i e  z e b r a ć  
w s z y s t k i c h  a d r e s ó w  . p r o s i m y  o ła skaw e ,  
z g ł a s z a n i e  t y c h ż e  p o d  a d r e s e m :  P o l s k i e
A k a d e m .  K o lo  B r z e ż a ń c z y k ó w ,  L w ó w ,  lii. 
Ł o z i ń s k i e g o  1. 7. P o d  t y m ż e  a d r e s e m  t a k ­
ż e  o d p o w i e d z i  n a  a n k i e t ę  d o  d n i a  15 m a r ­
c a  lir.

P o t i e d a s n i a  R e m i s j i  p l a n ó w  i narn-aa 
n ia  Kistorji  —  O idd lzM u L m o w slcaąg o  ićw«ą- 
ń k u  Zaiw adbw iago  Nawieź ycieiti, P o f c f a o h  
B z k ó l  ś r e d n t c h  oldbęctefe  s i ę  ilmia. 21 . b m .  
(pcmiiediztiałeik) -w ssalllj V. B. Giiimmaizjinn I 
urn. M. Kapeirtrailkia, wie Izwoiwite, ulk KiUibailij 
o  jjodlz. 7 .15  ■wiiieua. N a  ipwaąęllku d fc fenm ym : 
'iHiienalt din. AL M endlysa,  ipl1. .„C-elte -ii zuiduinka 
inaaidzuiniia hiisllmij-t u- aztkote  śncidlniJpj o g ó iL 
wo-kszitialtoajoeg" -oiiiaiz Ikloimninlilkiai# A.  Roili!ia 
„ S p r a w i a  jjioidlręazinillka ilwbitanjć' di!'a s z k ó l  z‘a -  
Awdlawiyóh".

S t a r a n i e m  S t r o n n i c t w a  ChrzeSc.-narotl .  
oklibędiziile sśq 31 b m .  o  god ła  5  poipol. w  
s®te Toiw. PedaigoigliiozlRleigol, ud. ZlimioffloiwiilcKa 
17. puibBczmie zieib:rialn6e a a  izaiprtoszmiiairni 
aztonlkó-w i  symipaity ików siłnoniiiiik.toia;, (jaikw- 
t e ż  goiścii' p n z e z  -n-ilch wipnawaldlzioinyidh. N a  
zebiuindu liemi iw ygłow są  'ne.foi(ail:y o  po tóż ie-  
ndu 'gtfapadaiir.zean i  ipofiliByicizinieim Ploilisiku p o -  
sf-awite -Sljifońslkiii, L .  hm. ŻólIUiiwSkiń. O s s o w ­
s k i  Oz B c łm pnza) ,  JAuiniilni. LusiziozieiwiSkiii i  M ą -  
czyńsll;*. Zaipno&ziemiiia okii/Ą-imać m o ż n a  -w 
bilunfze stmoininiifcthMa': L w ó w ,  uil. Kopeiimilka 
20. (.panter mia (tewic) o d  igodw. 4  dlo 7 potpiol.

O s ta tn ia  n o c  k a r n a w a ł o w a !  Zaipoiwte- 
ćkziiiaina n a  2 8 .  b ,  m .  w  f w ł a c h  H o M u  K n a -  
fcowjtetego -wSaJku zialfuiiwu i, -ł«sl ijumiWD-nia- 
skowa, ,  umząidlzniją wspóilp iie  T c w .
dizicnmlikunwy ipotllslkiiiclh ( Z w - iązók  a r t y s t ó w  
s c e n  poisikiicib, w y w o l i a to  w  c a l m i  m će sc re  
e  'tulzyffinll-e zatoteresoiwainiiie . Z e  w  z g i ę t o  n a  
to , ż e  b i l n y  <wslępu a p n a e d te w a n e .  hyc m o ­
gą  t y lk o  w ogr.aniil07.iolnietj -lwibila, n e u e z y  z a ­
o p a t r z y ć  s i ę  w  Pile j u ż  -wtozieśme!, t. J w  
p i w d s p r z e d a ż y , fctóra, uozpoż-.z-y.na s i ę  rv p o ­
n i e d z i a ł e k  2 i  b .  n x  -w B-:iu;iv.e w.igo-iAw s y -  

" p i i l n y c h  (gnm<*h Bainlku B i p o t e  -z nego ) .  l l e -  
c h ó - i  iz tej i' e s w y k l e  :oiry®ima!ini.e pomyśilia- 
uo j  z a b a w y ,  kfcóna będai ie  p r a w d z i w i e  w ś p a  
n,Kitem i z a k - i ń c z e m a m  lra:nniaiwal'!, p r z e z j i a -  
r . z o n y  je s t  n a  -vd,.iw y  i s i e n o t y  j ‘c ciz.er.ir.ii- 
kdiruuc li,  x a z  ma B o m  A k t o r a  w e  l . r w z .

D z i ś ,  s o b o t a .  W i e l k a  Z a b a w a  K a r n a ­
w a ł o w a  w s a l a c h  Sii l io la -M iieier '/ .y .  l ’o- 
c z ą l e k  o g o d z .  2 1 .3 0 .  B u fe t ,  w s p a n i a l e  z a -  
o n a t r z o i i y .

czny kurs nauki jazdy. Kurs będzie 
obejmował' prócz nauki jazdy, naukę 
w y k o 11 y w a n i a i m jpo l r ze b n j e j szy c 11 

napraw  motoru i. wozu. oraz wykłady 
przepisów adm inistracyjno - policyj­
nych.

Zgłoszenia na  kurs przyjmuje i 
bliższych wyjaśnień udziela Oddział 
Iccbniczno-przcmysłowy łzby  przy ul. 
Hourlarda o II. p. od godz. 9—2 .

----------------- o _ ---------------

Straszna śmierć lekarza.
L w ó w ,  19 iu lego .

Z Moskwy donoszą, że w  Samarkan- 
dzie turkestańskim w czasie zjazdu leka­
rzy doszłe do strasznego wypadku. 
Tłum zamordował przed gmachem, w 
którym się zjazd odbywał, lekarza 
chorób dziecięcych dra Miresa, któ­
rego przywódcy tłumu oskarżyli o to, 
że spowodował śmierć kilkunasto 
dzieci, chorych na szkarlatynę.

Ody lekarz  ów wyszedł z sali obrad 
n a  ulicę spotkał się z t łum em , wśród 
którego znajdowali się rodzice zmar- 
dzieci. K um  rzucił się na lekarza, i 
dosłownie rozerwał go na k aw ałk i 
Milicja sowiecka która była świadkiem  
zajścia, wogóle nie interweniowała.

-.----------- o—— ——

L w ó w ,  19 iutofio. 
Wedle obliczeń statyst., najdroższem  

miastem w Polsce jest Borysław, gdzie 
koszty żyw ności są w yższe, aniżeli w 
W żrszawie. Podlezas gdy w  W a rsza ­
wie wynoszą. 100. to w B orys ław iu  
100.3%. Bo nich idą miasta ,  k tórych 
ceny w aha ją  się od 90—0(5% cmi war 
szawwkk-.li. O-o nacli należy z miast 
małopolskich: Drohobycz. Kraków',
Lwów, Bielsko, Najtańsze «ą iiantępu- 
Jfąeo m ia s ta : Lindę; Kołomyja, Stryj. 
Tam  koszt żywności dosięga 80%
k o s z  l.oW w a r s z a w s k i c  h .------------ o------------

Trzęsienie ziemi.
L w ó w ,  19 iu t o i  ■.

Ze Sztokho'mu donoszą, że w zoraj na
pograniczu Szwecji, na  południe ■-<( 
miejscowości Ki ruda dało się o d c z u ć  

trzęsienie ziemi, które s p o w o d o w a ł o  
zarysowanie się kilku, domów. ;
sienie z.aczęlo się wieczorem o , u  
2 1 . 2 5  i trwało kilka inimii.------------ o—  --------

OGŁOSZENIA.
L I G Y T A G J E.

I .(■./. K. i Ml/2<)/;>i. ibtiyki 1 ic y (kc k jn • 
Dii iii i S  marc.łi. 1927 o ii'<nlx. M)..*!(̂  pł /t-ti 
;: t»{11 < {n i < ■ n » b iu ru Nr. 1*2 uiIImmI/ii1 w .''li­
d z i e  t.u{(Jjs / .y m  uu i i l icz iu i  s p r z e d a ż  c;i!"j r> - 
a l u o ś c i  i w h .  7GD o ra z  p o ło w y  n*abuiśiu  
iw h .  c>71 Us. grl.  gn i .  kaL  D o b r a .4 N ioru c l iu -  
n io ś c i  l(‘ u co n iu n u  na óOón zł . ,  n a jn iższ . :  
i i'f);i 27HH.>i’J z\. .piuiitżuj k łu |,*j mjm44'.* s.*r-z 
u ti‘ m ssłap i .  ' ' -  ‘

>nd p u w i a lu w y .  Od; i z. II.
M sz a n a  d o ln a ,  2(> s l y c z m a  I‘.'27.

!•) K dykl  l iry  tac* \ jny.  I? k w i t -
[n ia l>r. i! rano  o d b ę d z ie  s io  lic.vlac.ia P1 ■ D■ - 
u v rcabn.iści  w id .  i I i g n 1.. M a n a s b w / . f t1
bcjiiiLi.ićit t j dtiiii uarGidr budwwlan? r\ k'"" ■■ 
to w o \  ha I ar  7! m k w .  W arbrść  W>~ z \ . 
ó() gr. n a j n iż s z a  oferta. 8()0ń zi. ,  p u lo w y  w b l  
t»S gni.  Manasl^rzcc- rola 2^  ar b7 ni. war-  
oloś^  H.S0 z l .  n a j n iż s z a  »di*rla 2ó:-i z l .  M2 
p o ło w y  wSil. 2 H ! roia  ar  m. w a i4!«*sci 
2 0 5  z.!, n a j n iż s z a  oferta  !^(» zl. t‘>7 *rr. Dra­
w a  w<'b(*c. który  cii n in ie j s z a  l i c y ta c ja  b y ­
łab y  n i e d o p u s z c z a ln a  z g ło s i ć  tu n a j p ó ż n u o  
n a  t e r m in i e  przed  lic .yłacja ina.cz(\i laki** 
pndensjt* ta k ie  co  do  n i e r u c h o m o ś c i  n ic  
in i,**I y 1»y z n a c z e n i a .

S ] d  p o w i a t o w y .
I . isko,  ;’ l s t y c z n i a  1927.

U P A D Ł O Ś C I .
Sa.  20/2(>. Z a s t a n o w i e n i e  p o s l ę p o w .u u a  

u g o d o w e g o .  D o s t ę p o w a ł ] ie  u g o d o w v  Klly  
Ntnidek w d u r z e n i  z a s t a n o w i o n o  vt‘o lnu;-  
c ie  w n io s k u : .  ? I > 1

S a d  o k r ę g o w y ,  D d d z ia l  \ .
S a m b o r ,  dn ia  20.  l i s to p a d a  1920.

RO ZM AITE O B W IE SZ C Z E N IA .
Cg. I. 182/2(1/2. S tru na  p u w o d o w a  S h -iau  

M a lin o w s k i  w n i o s ł a  s k a r g ę  pr /.cc iw  slru-  
m p |>o/.wuni'j G ahrju low i K o k m u le jo u i .  zl 
S / l i i c h t o w e j  o u z n a n i e  n i e w a ż n o ś c i  io z p o -  
i / .ą i l z e n ia  o s l i i ln ic j  w o l i  z p n .  Oz. I. I32/2H.  
A u d jen eja  <lo u s tn e j  r o z p r a w y  z o s la l a  w y ­
z n a c z o n a  na I m a r c a  1927 godz .  9  rano  v  
[y m  s ą d z i e  b iuro Nr. 9 7 .  P o n i e w a ż  ini.*jseił 
p o b y tu  s t r o n y  p o z w a n e j  j e s t  n i e  z n a n e  u -  
■ la n a w ia  s i ę  dr. D / . i k i e w i c z a  a d w .  w  N o ­
w y m  S ą c z u  k u ra t o re m ,  k t ó r y  b ę d z ie  ią 
p o w a l  n a  jej k o s z t  i n i e b e z p i e c z e ń s t w o  <I■ ■ - 
ląd d op óki  o n a  s a m a  s i ę  n ie  s t a w i  i irn- u- 
s t a n o w i  p e łn o m o c n ik a .  I 9 2 1’

S ą d  o k r ę g o w y  O. I.
N o w y  Sij.cz, d n ia  30. p a ź d z ie r n ik a  I92T.

0 .  I. 384/2(5. P r z e c iw  R e g in ie  W a ż n e j  
z  M a jd a n u ,  k tóra z  ż y c i a  i m ie jsca  p o b y to  
jes l n i e z n a n a  w n i e s i o n y m  z o s t a ł  do S ą d u  
p o d p i s a n e g o  p r z e z  J ó z e f a  W a ż n e g o ,  s y n a  Ja '  
n a  g o s p o d a r z a  z M ajdan u  p o z e w  o w p i s  
p r a w a  w ła s n o ś c i  r e a l n o ś c i  w i l l .  (155 D o b ie .  
N a  p o d s la w i i '  p o z w u  w y z n a c z a  s i ę  a u d i e n ­
cję  na d z i e ń  2 2  m a r c a  1927 g odz .  I I biuru 
N r. I. C e le m  z a s t r z e ż e n i a  pr aw  p o z w a n e j  
u s t a n a w i a  s i ę  Dra M a r k ie w i c z a  a d w o k a h j  
w P o d b u ż u  k u ra to re m ,  który  zastęp ywA '.  
b ę d z ie  p o z w a n ą  w  r z e c z o n e j  s p r a w i e  na J1’-1 
k o s z t  i n i e b e z p i e c z e ń s t w o ,  d o p ó k i  ona  santo  
w S ą d z i e  s i ę  n ie  z g ło s i  lu b  p e ł n o m o c n i k ;1 

•nic zamianuje. C 2 !
S ą d  p o w i a t o w y .

P od l iu że .  d n ia  4. lu t eg o  1927.

ii e/.hir.-ków w y m i e n i o n y c h  s e k e y j  ko-  , 
■rzną.
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C. I. 2 1 /2 7 .  E d y k t .  P r z e c i w  W a s y l o w i  
M a z u r y k o w i  ze  S m o l n e j  n i e z n a n e m u  z. ż y ­
c i a  i m i e j s c a  p o b y t u  i Iow .  w n i e s i o n y m  Zo­
s t a ł  do  S ą d u  p o d p i s a n e g o  p r z e z  S t e f a n a  
J u ż k o w a  g o s p o d a r z a  w  S m o l n e j  p o z e w  o 
w p i s  p r a w a  w ł a s n o ś c i  p a r c e l i  1402 S m o l n i ™  
N a  p o d s t a w i e  p o z w u  w y z n a c z a  s i ę  a u d i e n ­
cji; n a  d z i e ń  2H m a r c a  1927 gm.lz. !l d o  teg o  
S ą d u  b i u r o  N r .  I. C e l e m  s t r z e ż e n i a  p r a w  
le g o ż  p o z w a n e g o  u s t a n a w i a  s i ę  M i c h a ł a  P i -  
h u r a  w  S m o l n i e  k u r a t o r e m ,  k tó r y  z a s t ę p o ­
w a ć  b ę d z i e  p o z w a n e g o  n a  jego  k o s z t  i n i e ­
b e z p i e c z e ń s t w o ,  d o p ó k i  on  s a m  w S ą d z i e  
s i ę  n ie  zg ło s i ,  lu b  p e ł n o m o c n i k a  n i e  z a m i a ­
n u j e .  I I2ó.

S ą d  p o w i a t o w y  O I.
P o d b u ż e ,  d n i a  -4 l u te g o  1927.

Nc, V. 245/25/12. W sprawie przera- 
chowania wkładek oszczędności lokowa­
nych w Kasie Oszczędności miasfa Sam­
bora, ustanaw ia się w myśl przepisów  
§  50 rozp. Rzeczypospolitej Polskiej z d. 
14 m aja 1924 Nr. 42, poz. 441 Dz. U. R. 
P . po wysłuchaniu wierzycieli kuratora 
R. Jackowskiego adw. w Samborze, jako 
przedstaw iciela w szystkich wierzycieli 
posiadaczy wkładek oszczędnościowych 
w  Kasie Oszczędności m iasta Sambora. 

Sąd okręgowy Oddz. V.
Sambor, 11 lutego 1927. 1140

F I R M Y .
Firm. 800/26. Pojed. 1/293. W ykreśle­

nie firmy. Z rejestru  firm pojedynczych 
ntykreślono dnia 23 grudnia 1926. Siedzi­
ba firmy; Podwołoczyska. Brzmienie fir- 
n»y: Jakób Griinbaum handel zbożem 
Podwołoczyska. Skutkiem zwinięcia przed­
siębiorstw a.

Sąd okręgowy jako handl. Oddz. II. 
Tarnopol, 22 grudnia 1926. 1029
Firm. 804/26 Pojed, I, 204. W ykreśle­

nie firmy. Z rejestru firm pojedynczych 
wykreślono dnia 23 gruduia 1926. Sio- 
dziba firmy: Podwołoczyska. Brzmienie 
firmy. Leon Prłłnz, wekslarstwo. Skut­
kiem zwinięcia przedsiębiorstwa i śmier­
ci właściciela.

Sąd okręg. j. handl. Oddział II. 
Tarnopol, 22 grudnia 1926. 1230
P i n u .  197/211. ,\.  87b.  W p i s

h a n d l o w e g o .  \ \  r i ’j !■ ̂ / 1 ze  h e n d
dzi.ąl A. j i f i n i } ! , '  Iląni:

. -Wi ' i o w e g o  Odijź.ic.j v i  ! u i ^ w ^ 1
i i'a  J  K ,yc* ' a  w  m i e j s c e  w p i s ó w

d o t y c h c z a s o w y c h  co n a s t ę p u j e :  B r z m i e l i i e  
f i r m y :  B a n k  G o s p o d a r s t w a  K r a j o n e g o .  Z a ­
d a n i o m  B a n k u  y 1 - 1  t i u z i e i a n io  k r e d y i u  d lu -  
g o i e rn i i  n o w e g o  przez, e m i s j ę  l i s tó w  z a s t a ­
w n y c h ,  o b l ig a c j i  k o m u n a l n y c h ,  k o l e j o w y c h  
a d la  po i rz u l )  p r z e m y s ł u  o b l ig a c j i  b a n k o -  

v c h ,  p o p i e r a n i e  i n s t y t u c j i  k r e d y t o w y c h ,  
p o w o ł a n y c h  do  ż y c i a  p r z e z  s a m o r z ą d y  . k a ­
sy o s z c z ę d n o ś c i ,  k a s y  lu u i i i i ie ; ,  j i o p j e r a n i e  
r u c h u  i i ui ii i w l a n e g o  i o d b u d o w y  k r a in ,  o- 
l u z  w y k o n y w a n i e  w s z e l k i c h  c z y n n o ś c i  
b a n k o w y c h  ze  s z c z e g ó l n e m  j e d n a k ż e  u 
w z g l ę i l n i e n i e m  p o t r z e b  P a ń s t w a ,  p rz e d s i ę -  
n o i s t w  p a ń j ^ w o w y c i i ,  s a m o r z ą d ó w  i ich 

p r z e d s i ę b i o r s t w .  S i e d z i b a  B a n k u  jest m sl 
\ V a r s z b v t i ,  ul.  K r ó l e w s k a  ó O d d z i a ł  w 
l a m o w i e .  B a n k  r o z p o c z ą ł  s w a  d z i a ł a l n o ś ć  
v\ d n i u  4 c z e r w c a  1924 K a p i l a l  z a k l a -  

"  ■’ l}- ( l - K- " - y u o s i  H ó .bno.ohn z i o t w  h.  
r e z o s  B a n k u  Dr.  .Iiln K a n l v  S i e c z k o w s k i .

I y i o k c j a :  N a c z e l n y  D y r e k h . r  K a s l n c h y
u . ™  N R y m a n o w s k i .  D y r e k t o r o w i e :  Dr. 
- M e ru n o w ic z  Fe. iks- Dc o , ,  ■ i -  i rB u sz k o , , ,  u- , '■ B u / .y e k t  J u l i a n .
n o h/.Kow«ki S t a n i s ł a w  n, .  v  ,
D r.  Sz .enk M i e c z y s ł a w  ' /  ■"j'"” ' . '-“ T 11’
B i ż a ń s k i  W l a d y s l - i  ' ^ ' , sU  D y iC K lo ro w :

Kn,g t a  7  ., rzca:Łl
W a l e n i y ,  | ) r .  N iz Vń ś t  K '! ‘ er 
w I lk o w s k i  A d a m ,  B o k o s z ' p ' n p l T o  ' / ' j  ‘/ o

»  K,r ;  " '!» » .  2 : : 1
^ t k r n w u - z  J a n  E d w a r d .  K i e r o w n i k  " ,  “ • - 
s ląpe .a  k i e r o w n i k a  D d d / i a l u  w r  
K i e r o w n i k : K a m i  I ł a n a u l k ,
' n u  i n k a  T a d e u s z  M a c h n i c k i .  Dyrek*,. ., p n , 
w a d z i  w s z e l k i i 1 m l e r e s y  B a n k u ,  a d m , ! „ s i r u  
'  7  ; ™ ,  J°s;* m a j ą t k i e m  z. z a c h o w a n i e m

uli o n "  s  a lu tu >  J a k o le ż  r o u r u z e n ł i i j o
■ćk n a  z e w n ą t r z  w o b e c  o s ó b  t r z e c i c h .  F i r  

n u B a n k u  b ę d z i e  p u d p i s y w a n a  w ten  s p o -  
• -  z e  Pod p i e c z ę c i ą  u m i e s z c z o n e  h ed a
r w a  p o d p i s y  o s ó b  u p o w a ż n i o n y c h  do  po d -

l « SiTUni” a ' Z: lklil(l D e n t r a l n y  j O d d z i a -  
B a n k u  m a j ą  p r a w o  p o d p i s y w a ć  d y r e k -  

o r o w i e ,  z a s t ę p c y  d y r e k t o r ó w  l u b  / u k ł a d u  
De-n tralne.go. / . a  O d d z i a ł y  B a n k u  m a j a  p r a ­

li p o d p i s y w a ć  k i e r o w n i c y  O d d z i a i u ,  z a -  
D ę p c y  k i e r o w n i k ó w  Juli p r o k u r e n c i  O d d z i a -  
■u. I r o k u r e i i c i  Z a k ł a d u  C e n t r a i n e o 0 - B i e l e ­
cki S t a n i s ł a w ,  B rodaw ki W ł a d y s ł a w  Bo- 
o ro w n ic k i .  I l u s l a w ,  C z e c h o w s k i  Z d z i s ł a w ,  
D r .  C h o d a e z e k  J ó z e f ,  C z y ż o w s k i  J a n ,  C z a p  
( z .ynsk i  W i t o l d ,  D r ą g o w s k i  Z y g m u n t ,  D o ­
m a ń s k i  W ł a d y s ł a w ,  F i a l a  K u g e n j u s z ,  F i i -  

*  ■Stan is ław ,  D r o l l e  J ó z e f ,  l lu k ic w ic z .  Aii- 
■rolaj J Jo p p e  E d w a r d ,  J a rosz .  E d m u n d ,  K ul  

a  M a r c e l i ,  ł . u k a s i e w i c z .  K l e m e n s ,  Ł a s z o -  
J ą „ .  Ma j a n o w s k i  A n t o n i ,

M u r c z y ń s k i  W ł a d y s ł a w ,  .M alczy l i sk i  B o le ­
s ł a w ,  M a r c i n k o w s k i  P i o t r ,  N i e w i a d o m s k i  
T a d e u s z .  P o ż n iu k  Z y g m u n t  M ik o ła j ,  B i e ­
gu r  S t e f a n ,  l l a z o w s k i  L u d w i k ,  R u c k g u b e r  
J a n ,  S z a l a l o w  J e r z y ,  S z y m a n o w s k i  S t e f a n .  
B a n k  j e d  i n s t y t u c j ą  p a ń s l  w o w ą ,  k tó re j  
p r z y s ł u g u j e  u s o b o w o ś ;  p r a w n a ,  s l a t u t  B a n  
ku  w y d a n y  z .osla l p r z e z  M in i-s lra  S k a r b u ,  
r o z p o r z ą d z e n i e m  z d n i a  iii m a j a  1924 r o ­
k u .  ;.l)z. Ti, li . Ih . \ r .  4h poz .  4-7S ). W  c z a ­
s ie  p ó ź n i e j s z y m  r o z p o r z ą d z e n i a m i  M in .  
S k a r b u  z m i e n i m y )  i u z u p e ł n i o n o  p a r .  2. li ­
s i ę  p 2. p a r .  18, Uli, lii i liii u s l ę p  2. r .  s l a -  
i ul u B. ( i . K . I 120

S ą d  o k r ę g o w y .  Oddz.. IV.
T a r n ó w ,  2 4  g r u d n i a  1920.

U Z N A N IA  ZA ZM ARŁEG O .
T. 7 /2 7 .  M o jże s z  l . e p k u w i c z  m e l e  H e i ­

m a m i  u r o d z o n y  0 k w i e i n i u  IKN2 w B r o ­
d a c h .  z a g i n ą ł  o d  ro k u  l ‘,!ll> j a k o  ż o ł n i e r z  
a i i s l r j a e k i  n a  w o j n i e  ś w i a t o w e j .  W d r a ż a ­
j ą c  p o s t ę p o w a n i e  c e l e m  u z n a n i a  go za  
z m a r ł e g o  w z y w a  s ię ,  a b y  o z a g i n i o n y m  u-  
w iu d o m io i iu  do  6 m i e s i ę c y  S ą d  lid) k u r a ł o  
r:i a d w o k a t a  ł i r a  f‘ l u io r u n g a  w / . i o c z o w i e .  

S ą d  o k r ę g o w y .
Z ł o c z ó w .  2 9  s t y c z n i a  B i l ” . |nr>7

T. ó;!/2ii. S e m e n  K uć  s y n  K o ż m y  il iodz .o  
uy  I s i e r p n i a  1383 w P u s l e l n i k u  p o w .  I lu -  
i l z ie c l ió w ,  b ra ł  c z y n n y  u d z i a ł  w w o j n i u  
ś w i a l o w e j  i od  ro k u  1918 p r z e p a d ł  in - / 
i c ie śd i .  W d r a ż a j ą c  p o s l ę p o w a n i e  o e łe n i  u- 
z i m n i a  go za  z m a r ł e g o  a m a l ż c i i s l w n  jego 
z A i ia f ią  i g i w i i ą  z a w a r l e g o  za  r o z w i ą z a n e ,  
w z y w a  s ię ,  a b y  o z a g i n i o n y m  u w i a d o m i o ­
n o  do  (i m i e s i ę c y  S ą d  a l b o  k u r a l o r a  a d w .  
D r a  i ż y w e r a  w  Z ł o c z o w ie ,  k l ó r e g o  i i s l a n a -  
w ia s i ę  z a r a z e m  o l u o h c ą  w ę z ł a  m a ł ż e ń ­
s k ieg o .  106(1

S ą d  o k r ę g o w y .
Z ł o c z ó w .  IS maja .  I92H.

'I'. 2 2 2 /2 6 .  ( i r z o g o r z  ł . u k a s i e w i c z ,  u r o ­
d z o n y  d n i a  3 m a ja  1894 w  S l e r k o w c a e h  a d  
M i k o ł a j ó w  r ,ow ia ł  l i a i l z i e c b ó w  z.itginąl ód  
ro k u  I S ! 9 j a k o  żo l i i i i - rz  u k r a i ń s k i  i,a ' w o j ­
n ie  p o l s k o - u k r a i ń s k i e j .  A \ d r a Z a j ą c  p o s t ę p o ­
w a n i e  c e l e m  u z n a n i a  go za  Z m a r ł e g o  u ż y ­
w a  s ię  a b y  o z a g i n i o n y m  u w i a d o m i o n o  do  
! ro k u  s ą d  luii k u r a t e l a  a d w .  D e in i e k io g o  
W Z ł o c z o w ie .  | iii;o

Aśąii o k r ę g o w y .
Z ł o c z ó w ,  21 g r u d n i a  19*26.

T. 2 2 5 /2 6 .  J a n  S u s s o l  umiMWPiy d n i a  i ’i 
s t y c z n i a  1897 w T o p o i o w i e  p o w i a ł .  B a d z ie -  
c h ó w ,  z a g i n ą ł  od  ro k u  1915 j a k o  ż o ł n i e r z  
a u s ł r j a c k i  n a  w o j n i e  ś w i a l o w e j .  W d r a ż a ­
j ą c  p o s t ę p o w a n i e  c e i e m  u z n a n i a  go  za  
z m a r ł e g o ,  w z y w a  s i ę  n u y  o z a g i n i o n y m  
u w i a d o m i o n o  d o  6 m i e s i ę e y  s ą d  Juli k n a  
l e r a  a d w o k a t a  fM j i ta ro w ie z i  w Z ł o c z o w ie .

s ą d  o k r ę g o w y .  
Z . loezów ,  21 g r u d n i a  1:126. i ui;: ’,

I1. '238/26. P a w e ł  K o w a l  u r o d z o n y  d n ia  
/  I i j j c a • 187.3 w  H o l o s k o w i c a c h  p o w i a ł  l iro  
d y  z a g i n ą ł  od  r o k u  1914 j a k o  ż o ł n i e r z  n u -  
s l r j a c k i  n a  w o jn i e  ś w i a l o w e j .  W d r a ż a j ą c  
P o s l ę p o w a n i e  c e l e m  u z n a n i a  go z a  z m a r ­
łego w z y w u  s ię ,  a b y  o z a g i n i o n y m  u w i a ­
d o m i o n o  cło (> m i e s i ę c y  s ą d  lid) k u r a t o r a  
a u w o k a l . ą  Dra  S l r u s i c w i c z a  w Z l o e z o u  ic. 

S ą d  o k rę g o w w .
Z ł o c z ó w ,  17 g r u d n i a  I92(i. Ilłll-i-

T. 2 3 7 /2 6 .  F i l i p  P u l a m a r  i i r o d z m i ę  d n .  
i  g r u d n i a  1873  w S o k o l ó w c e  p o w i a ł  Z ł o ­
c z ó w ,  z a g i n ą ł  od  r o k u  I9 1 6  j a k o  ż o ł n i e r z  
a u s ł r j a c k i  n a  w o j n i e  ś w i a l o w e j .  W d r a ż a ­
jąc  p o s t ę p o w a n i e  c e l e m  u z n a n i a  go za 
z .n la r łego,  w z y w a  su ;  a b y  o z a g i n i o n y m  
u w i a d o m i o n o  d o  (i m i e s i ę c y  s ą d  luli  k u r a ­
lora. a d w o k a ł a  D o l n i e k i e g o  w Z ł o c z o w ie .  

S ą d  o k r ę g o w e .
Z ł o c z ó w ,  22  g r u d n i a  I9 2 0 .  1065

T. 2 5 6 /2 6 .  M ic h a ł  B u . ły k ,  m r u d / o n v  d n .
4 p a ź d z i e r n i k a  1879 w 1'eiLzji a d  N i e s l a m -  
ce  p o w i a ł  R a i i z i e c l i ó w ,  z a g i n ą ł  ud  roku  
19 14 jak o  ż o ł n i e r z  a u s ł r j a c k i  n a  w o jn i e  
ś w i a t o w e j .  W d r a ż a j ą c ,  p o s l ę p o w a n i e  c e l e m  
u z n a n i a  go za  z m a r ł e g o ,  a  m a ł ż e ń s t w a  z 

t A j a r j ą  P t a s z n i k  z a w a r t e g o  za  ' r o z w i ą z a n e ,  
w z y w a  s ię ,  a b y  o z a j Ł o i i m y m  o w i ą d o m i o i m  
ilo 6 m i e s i ę c y  .sąd l u b  k u r a t o r a  a d w .  Dra 
I l a m m e r n i a n a  w  Z l o c z o w i i ’, k l ó r e g o  u s t a ­
n a w i a  s i ę  o b r o ń c ą  w ę z ła ,  m a ł ż e ń s k i e g o .

S ą d  o k r ę g o w y .
Z ł o c z ó w ,  2 8  g r u d n i a  1926. 1066

I'. 2 6 5 /2 6 .  E d y k t .  S t e f a n  K u l n y  u r o d z o ­
n y  30  m a r c a  1886 w J e z i o r n e j  p o w i a t  / . b o ­
r ó w  z a g i n ą ł  od  ro k u  1914 j a k o  ż o ł n i e r z  
a u s m j a c k i  n a  w o j n i e  ś w i a l o w e j .  W d r a ż a ­
j ą c  p o s t ę p o w a n i e  c e l e m  u z n a n i a  go za  z m i i r  
Jego, w z y w a  s i ę H J b y  o z a g i n i o n y m  u w i a ­
d o m i o n o  d o  6 m i e s i ę c y  s ą d  l u b  k u r a l l i r a  
a d w o k a t a  D r a  A p e r e r a  w Z ł o c z o w ie .

S ą d  o k r ę g o w y .
Z. loezów,  8  s t y c z n i a  1927. 1069

T. 2 8 2 /2 6 /3 .  M i c h a ł  D ec ,  u r o d z o n y  18 
s i e r p n i a  .1896 w  H a d z i e e h o w i e  p o w i a t  R a -

d z i e c l ió w .  z a g i n a ł  od  r o k u  .1917 j a k o  ż o ł ­
n i e r z  a u s t r i a c k i  n a  w o jn i e  ś w i a t o w e j .  
W d r a ż a j ą c  p o s t ę p o w a n i e  c e l e m  u z n a n i a  go 
za  z m a r ł e g o ,  w z y w a  s ię  a b y  o z a g i n i o n y m  
u w i a d o m i o n o  do  6 m i e s i ę c y  s ą d  lu b  k u r a ­
to r a  a d w o k a ł a  Dra  F. t i r u b e r a  w  Z ł o c z o ­
w ie .  IDib.

S ą d  o k r ę g o w y .
Z ł o c z ó w ,  d n i a  14 s t y c z n i a  1926,

T. IV. ,30/25/4. J a n  B a r d z i k  s y n  A n lo -  
n iogu  i M u r j a n n y  u r o d z o n y  *22 g r u d n i a  
1880 z. O d r z c k o i i i a  ż o ł n i e r z  45  pp.  n ie  d a ł  
o d  c z e r w o a  1916 z n a k u  ż y c i a  o s o b ie .  W ia  
d o m o ś ć  o l o s a c h  w y ż  w y m j e n u n e g o  n a l e ­
ż y  p r z e s ł a ć  S a d o w i  w  J a ś l e  do  6 m i e s i ę c y  
o.l d a ł y  o g ł o s z e n i a  e d y k t u .

S ą d  o k r ę g o w y .
J a s i o ,  31 majia 1925. 1052

T. 501/26. Kazimierz W incenty Neusser, 
urodź. 1886 wKulparkowie, jako żolniorz 
zaginął. Celem uznania go za zmarłego, 
wzywa się go aby do roku od ogło­
szenia zgłosił się lub udzielono w iado­
mości o nim sądowi.

Sąd okręgowy cyw. Oddz. VII.
Lwów, 9 grudnia 1926. 1075

T. 264126. Grzegorz Pobereznik, uro­
dzony d. 29 listopada 1869 w Buczynie 
pow iat Brody zaginął od roku 1916 jako 
żołnierz austr. na wojnie światowej. 
W drażając postępowanie celem uznania 
go za zmarłego a małżeństwa z Ksenią 
Czyż zaw artego za rozwiązane, wzywa 
się aoy o zaginionym uwiadomiono do 
6 miesięcy sąd lub kuratora adw. dr. Al. 
Grubera w Złoczowie, którego usKanawia 
się obrońcą węzła małżeńskiego.

Sąd okręgowy.
Złoczów, 28 grudnia 1926. 1068
T. 410/26/8. Teofil Sroka, ur. 1885 w 

Grabiu, jako żołnierz zaginął. Celem u- 
znania go za zmarłego wzywa się go, 
aby do pół roku od ogłoszenia zgłosił się 
lub udzielono wiadom ości o nim sądowi.

Sąd okręgowy cyw. Oddz. VII.
Lwów, 9 grudnia 1926. 1076

T. IV 1 [7/26/7. Jan Pająk z Podburza, 
ur. w roku 1883, żołnierz 40 pp. b. armji 
austr,’, w r. 1914 r, na froncie rosyjskim 
bez wieści zaginął. W zywa się każdego 
o udzielenie sądowi lub kuratorowi i o- 
brońcy węzła małżeńskiego dr. Rappa- 
portowi, adw. w Tarnowie wiadomości 
o zaginionym. Jana Pająka wzywa się, 
aby tut. sąd  uwiadom ił o swem życiu 
do dnia 1 listopada 1927.

Sąd okręgowy Oddz IV.
Tarnów, 7 stycznia 1927. 1119
T. 502/25. Paw eł Grzegorz 2 im. Ła- 

danowski, ur. 9 luiego 1873 w Bubszcza- 
nach pow. Zborów, zaginął od r. 1915 
jako żołnierz austr. na wojnie św iatow ej. 
W drażając postępowanie celem uznania 
go za zmarłego wzywa się, aby o zagi­
nionym uwiadomiono do 6 miesięcy sąd 
lub kuratora adw. dr. Nagiera w Złoczo­
wie.

Sąd okręgowy.
Złoczów, 23 października 1925. 1072

T. 1881 24. Mikołaj Riznyczok po Janie, 
ur. 1882 Hołodówka, jeniec, od 1917 nie 
daje wiadomości, W zyw i się, by do pół 
rokuod ogłoszenia udzielono wiadomo­
ści o zaginionym sądowi lub Atlasowi, 
adw, w Sądowej W iszni, kuratorowi i o- 
brońcy węzła małżeńskiego.

Sąd okręgowy.
Przemyśl, 16 lutego 1925. 1016
T. 355/26/3. Katarzyna Zielinka zamę- 

żna lędrusiejko ur. w Ciepjicach 1880 w 
czasie odwrotu wojsk ros. wyjechała do 
Rosji 1915, gdzie na wiosnę 1916 w Sier- 
giejsku zmarła. W zywa się, by do pół 
roku od ogłoszenia udzielono wiadom o­

ści o zaginionej sądowi lub kuratorowi 
dr, Buksbaumowi, adw. w Przemyślu.

Sąd okręgowy
Przemyśl, 31 grudnia 1926. 1022
T. 14/26/3. W drożenie postępowania 

celem uznania za zmarłego. Iwan Orysz- 
czak ur. 3 października 1882 w W yko­
tach pow- Sambor syn Bazylego i Eufró- 
zyny, powołany w r. SW4 do 77 pp. armji 
austr. walczył na froncie włoskim gdzie 
też w r. 1917 ciężko ranny pozostał na 
polu bitwy i od tego czasu nie daje zna­
ku życia o sobie. Na podstawie ustawy 
z 31 marca 1918 Nr. 128 dzpp. w draża 
się postępowanie celem uznania za 
zmarłego. Wydaje się przeto ogólne we- 
zw anie aby udzislono sadowi lub kura- 
torowi dr. Juljuszowi Friedmannowi, adw. 
w Samborze wiadomości o powyż wy­
mienionym. Sąd tutejszy na ponowną 
prośbę po dniu 15 sierpnia 192/ roz­
strzygnie o uznaniu za zmarłego.

Sąd okręgowy Oddz. V.
Sambor, 26 listopada 1926.
T. 381121/3. W drożenie postępowania 

celem uznania za zmarłego. Anna Wi- 
ciowska w nios:a o uznanie męża W a­
syl W iciowskiego, urodź. 26 listopada 
1883 za zmarłego. Z zeznań wnioskodaw­
czym i poświadczenia Zwierzchności 
gminnej wynika, że w sierpniu 1914 z  
wybuchem wojny światowej został Wa- 
syi Wiciowski powołany jako żołnierz do 
77 pp. b. armji austr. i od tego czasu 
wszelki ślad po mm zaginął. Na podsta­
wie ustawy z 31 m arca 1918 Nr. 120 
Dz. p. p.wdraża się postępow anie celem 
uznania za zmarłego W asyla W iciowskie­
go. W ydaje się przeto ogólne wezwanie 
aby udzielono sądowi lub kuratorowi nr. 
Rauchowi w Starym Samborze w iado­
mości o powyż wymienionym. Sąd tu­
tejszy na ponowną prośbę po dniu 1 
września 1927 rozstrzygnie o uznaniu za 
zmarłego.

Sąd okręgowy Oddział V.
Sambor, 19 października 1921. 1187

O b w ś e s s c z ^ e .
Państwowy Zarząd drogowy w Sam­

borze rozpisuje na dzień 28 lutego 
1927 r. go z. 11 rano rozprawę na 
co tsw ę kułaków z rzeki Bystrzycy dla 
naprawy drogi państwowej Drohobycz- 
Sambor km. 1 — 5 włącznie w ilości 
od 200 do 400 m 3 z terminem do 
15 marca b. r.

Warunki dostawy są do przegląd­
nięcia w urzędzie Pańrtwowego Za­
rządu drogowego w Samborze.

Oferty winre być sporządzone na 
blankietach, które na żądanie udzieli 
pomieniony Zarząd.

Do oferty wymagane wadium w 
wysokości 5 %  kwoty oferowanej-

Sambor, 15 lutego 1927.
KIEROWNIK ZARZĄDO.

O B W IE S Z C Z E N I E .
P o d p i s a n a  F irm a  „ R U R O C IĄ G  P R O ­

D U C E N T Ó W , S T O W A R Z Y S Z E N I E  Z A ­
R E J E S T R O W A N E  Z OGR. O B P O W .  W  
L I K W I D A C J I ” w z y w a  w i e r z y c i e l i  do zg ła  
s z e n i a  w i e r z y t e l n o ś c i  n a jd a le j  do 28  l u ­
tego  1927.  I ! i 2 .

R U R O G IA G  P R O D U C E N T Ó W  
S T O W A R Z Y S Z E N I E  Z A R E J E S T R O W A N E  

Z OGR. ODPC-W.  
w  l ik w id a c j i .

Dr. D e c h  — jako l ik w id ator .

W i z a  piiśzpoiJowa

7.i i a c z n a  z n i ż k a  
liiii l ó w m o ż  s a m o l o t a m i

«!' I.WOW

M OTO CYK LI.  

W y s t a w a  R e k la m y .

12 W I E D E Ń S K I E  T A R G I  M I Ę D Z Y N A R O D O W E  
13 —  19 m a r c a  1927.

T a rg i  t e c h n i c z n i ' :  ort 13 —  2h  nic.iv;:
M I Ę D Z Y N A R O D O W A  W Y S T A W A  S A M O C H O D Ó W  I 

S P E C J A L N A  W Y S T A W A  POLSKA  
T e c h n i c z n e  n o w o ś c i  i w y n a l a z k i ”

W Y S T A W A  RO L NICZA.
„ Z W I E R Z Ę  D O M O W E ” .

W V'l; i v. ;1 h o d o w l i  i pudąKUOWalTO z w i e r z a ! ' .
W Y S T A W A  A R T Y K U Ł Ó W  S P O Ż Y W C Z Y C H  I Ż Y W N O Ś C I O W Y C H .

d i e d n a !  /• len i ły  mocja. T a r g ó w  i p a s z p o r ł e m  w o l n e  p rz e j e c i e  
g r a n i c y  A u s t r i a c k i e j ,  

k o s z t ó w  l a m  iazdi i  k o l e j a m i  po lsk ie m u .  cz.Oskiemi i a u s f r j a e k i e i n i  
AV i z a ' I r a  ń ż. v I o li ii  c z e s k a  ż .hęrtna!  L e g i t y m a c j e  za  c e n ę  

z ł o t y c h  7 w y d a j e  
W I E N E R  M E S S E  —  A  G., W I E N  VH.

jak  równii*/ . h o n o r o w e  p r ^ e d s l a w j c i e l s l w a  
K o n s u l a t  A u s ł r j a c k i ,  ul . P o ł c z y ń s k a  35.
R adca ,  k o m e r c y j n y  O s k a r  F a b i a n ,  u l i c a  I .eg jo i iów  5. 
iSTIskie h i u r u  p o d r ó ż y  „ O r b i s "  S n .  z ,>. o., . Ing ic l loń*  
T o w a r z .y s tw . i  A be. d l a  i r a u f c p o r l u  M ię d z y  iui rod .  S c h c n k e r  

u l i c a  3 -go  M aja  5.

i;a '2U-7J
<Sc Ca*.
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C J r z ę d o w a  C e d u ł a  g  <7* i e ł d y  l ^ w ó w i s k l e j
N i* . Sobotf 1 9  lutego 3 9 2 7 . H afaw a n la  z łotych ,

A. K u r sa  e f e k t ó w . G ie łd y  p ie s iię ś t ie j  w e  L w o w ie , Bm SCurssa W olut i O e w k .
K ategorie:

1. Fap lery j’Łftfitwowt<
5  n/„ P a ń s t w o w a  poż .
h o n w t r s y j n a
P °/o P .  z ł  z r. 1 9 : 5  w  z ł

ii. Lista zastaw n?.
( b e z  k u p o n u  bież.i 

8% Banku hip. a k c .  dolar 
4'/2®/o banku h ip .  ga i .  
Ą'h% B k .  k r e d .  z. g a l .  
W / o  B a n k u  Małop.
4Vaa/.c B k ,  hip ,  z e m d l .  
i lh ®/o P o l .  B k .  kra;,
4 l/ o P o l s k .  B k .  kraj.
4%  T o  w .  k red .  g a l .

z etnsklj ................
4ł/,*/» Tow. kr. ziem. 
8°/, Tow. kred. ziemskie 

dolarowe
| ii), libiigi.

(bez kuponu biei.) 
4Va% Kom.O.P.Bk. kraj 
4°/o Kora. O. P. B .  kra 
4°/o K. lok.  P .  B k .  kr. '

| IV. Akcja.
a) Bankowa:

Akcyj. Hipoteczny 
Handlowy w Poznaniu 
Bank komercjalny 
Małopolski 
Powszechny kredyt. 
Przemysłowy 
Rolniczy S. A.
Ziemski kredytowy 
Zemeluy
Z. S. Z. w  Poznaniu

b) Handlowe:
.T e h a to ' Tow. akc.

Wart.
nom.

Ostatnia
dywidenda

Płacą Żądają Transakcje
K ategorie :  

c) Przemysłowe:
Wart.
uom.

Dywidenda Płacą Żad alą

z\ ! Rr zł gr 1924 1025 zł £r zł er

Agrohemia f. szt. naw. 500 5000 _ _ — _
100 zł /. — *■“ Browary lwowskie 100 z'. 1 zł — — — — -
100 zł — Chodorów Tow. Akc. 100 zł. 8  zł. 1040 — — —

Chybie* fabr. cukrn 1000 50 gr — — — —
Ćmielów labr. porcel. 1000 2000 — — — —

_» _ _ Fabryka Lokomotyw — — —. — — — _
lCOdol 10 _ —. — Gafota fabr. obuwia 140 4 gr. — — — — .

a _ —. Galicja Rątin. nafty 140 — — — — —
_ _ .Oazolina* prz. wiert. 20 zł 40 gr. 4 z l — — — _

o o  
5 ® . - _ — .G azy  Wschodnie* 1030 — — — — — •
■o2 0la _ * — — Uorka tabr. cementu 140 -- — — — .. -uN CO

O _* _• —- Karpallt zakłady litog. 140 — ex — —
Ł N Krakus t. wód. Kraków 280 20 gr. — —«* — — _

100 Z skon we to w _ — ' —- — Niemojowskl f. pap. 1030 5 gr. 2 gr. — _ —
100 zł _ a_ _♦ __ J4 itra t“ Zakł. chem. — — -- — — —-

Oikos Zakł. prz.-drz. 100 zl — — — —
lOOdol «u . . - Orthwein, Karasiński 500 — — — _ — _1 u Parowozy S. A. b. m. 500 4 gr — — — — .

Pezet Pow. Zakł. buJ. 25 zł 2*/2 gr — — _ _
% ---- - — Pocisk zakł. amun. 350 15 gr. — — — — _

_, . —n. 1 — — Pol. Nafta prz. w iert 500 200uO — — — —
_ _ — M, — Pol. Tow. Budcw ane 500 — -- — — — _,

Potęga Tow. huty ż. 10000 — — — — — .
1924 1925 Rakszawa- fab. sukna 140 — — - — —

Siersza gór. zakłady 140 35000 — — — —
280 15000 -- — — — - Spółka Akc. Wydawn. 10 zł — — — — —

1000 — • — — — — -- -- „Strem* Z. chem. — — -- — — —
280 2800 — — — -- -- -- Tepege gór. zakłady 700 20 gr. — — — —
280 5 gr. -- — — -- “* Tesp. tow. ekspl. soli 25 zł — 2 zł. 50 — ___ —
280 28000 -- — — -- — -- Trzebina łabr. masz. 140 18000 — ___ _
280 9000 — — — -- — -- Ursus fab. motorów 500 — — __

1000 — -- — — --- -- -- Wild i Ska 600 — — _
280 15000 -- — — ----- ----- -- Zieleniewski f. masz. 1000 2 z l _ _ . ___ —

280 — «— ___ _ ___ - -----

1000 60 gr. — — ■ — --- --

1000 18000

“

Trans?,kc'e
Hi»«łv bankow e

Kategorje:
C z e k i,  p rze k a zy  

I w p ła ty

p*aca żadaia plącą żądaja

Dolary amerekaSlde* , , . (za l S)
— — Dolary kanadyjskie . . . .  (za 1 3 ) — — •
— — D y n ary ..................................... (za 1 0 0 ) _ —
— — Funty sz te rlin g i.....................( / . a l t ) — —
— — Franki b e lg i j s k ie .................(za 1 0 0 ) —
— — Franki francuskie . . . . .  (za 100) —

— Floreny holenderskie . . .  (za 100) — —
~ — Franki szwajcarskie . . . .  (za 1 0 0 ) — —
— — Korony austrackie . . (zi 1 0 0 .0 0 0 ) — --
_ — Korony czesko-słowackie . (za 1 0 0 ) — —

— Korony duńskie . . • . . (za 10 0 ) — —
— — Korony norweskie . . . . (za 1 0 0 ) —
— — Korony szwedzkie . . . .  (za 1 0 0 ) — —
— — Korony węgierskie . . (za 1 0 0 -0 0 0 ) — —
— — U  i r u m u ń s k ie ..................... (za 1 0 0 ) — —

L.ry włosb o (z.a 10U)

C. K u r sa  Z b o ż o w e  G ie łd y  z b o ż o w e .  ■ t o w a r o w e j  w e  L w o w ie . Dzisiai giełda nie czynna.
3 | |  Ceny rozum ieją Bię w złotych za

100 kp. bez podatku spożywczego,
 m iejsce slacja załadowania._______

Pszenica krai- dworska ex 1926 750 gr. *) 
Pszenica 1 raj. zbiorowa ex 1926 720 gr. *) 
Zyto małopolskie ex 1926 675 gr.

Ceny

od | do

Owies małonolski ex 1926 420 gr. 
K ukurudsa rumuńska 
Z iem niak i przem ysłow e^)
F asola  biała 
F asola  kolorowa 
Fasola krasa 
Groch '/» Victorln 
Groch polny 
Bobik
M ieszanka pastewna w ziarnie 
W yka
S iano  słodkie krajowe prasowana
S oiou prasowana
Hreczka
Len

:S
•)
*)
*)
*)
*)
*)
*)

i!

Uwaga
Ceny rozum ieją się w złotys.S za 
100 kg. bez podatku spożywczego, 

miejsce stacja załadowani .
Ceny

od do
Łubin nisoieski 
Rzepak ozimy
Mąka pszen. 35°/o »00“\  typy młyny
Mąka pszen. kuchen, l l  lwowskie loco
Mąka pszen ciemna 4> Lwów brutto
Mąka żytnia 53o/« 7* i za netto łącznia
Mąka żytnia 60% T  ) t  workami
G rysik  kukurudziany
Mąka kukurudzlana
O trę b  żytni netto bez worka
k asza  hryczana
Kasza Jaglana
K asza jęczm ienna
P ęcak
Maknchy lniane 
Makuchy konopne 
Koniczyna czerwona krajowa natur. 
Mak niebieski
Worki jutow e wyr. Stradom. Warta 
CzęBtocnowlanka75 kg. za sztukę 
W orki otywaaa jdobrt. aa sztukę

Uwaga
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